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Najbliżsi, przyjaciele, osoby związane z iławską oświatą i kulturą, wielu muzyków z dawnego
składu iławskiej Młodzieżowej Orkiestry Dętej i osoby znane z lokalnego życia publicznego
wzięły udział w dzisiejszej ostatniej drodze śp. Bogdana Olkowskiego. Zasłużony wieloletni
kapelmistrz działającej przy "Budowlance" orkiestry, wybitny pedagog i - jak dodają ci,
którzy znali go dobrze - otwarty, pogodny i życzliwy ludziom człowiek - zmarł, przeżywszy
65 lat. Uroczystości związane z jego pogrzebem miały bardzo podniosły charakter. Zmarły
Kapelmistrz żegnany był z wielkim żalem i wzruszeniem.

Uroczystości pogrzebowe rozpoczęły się od niezwykle uroczystej mszy świętej odprawionej w
kościele Niepokalanego Poczęcia Najświętszej Maryi Panny w Iławie. Nabożeństwo uświetnili
Młodzieżowa Orkiestra Dęta pod batutą dyrygenta Rafała Krauze i chór Camerata pod dyrygenturą
Honoraty Cybuli. Uczestnicy uroczystości przemaszerowali następnie na miejsce pochówku -
cmentarz przy ulicy Ostródzkiej, a żałobny orszak prowadziła ukochana orkiestra zmarłego
Kapelmistrza.

Na cmentarzu kilka osób, które miały okazję blisko współpracować z Kapelmistrzem, wygłosiło
wspomnienia o zmarłym, często bardzo osobiste i wzruszające.



- Dla młodzieży był dobrym, wymagającym nauczycielem i wychowawcą, a jego
orkiestra była wielką rodziną - mówił Starosta Iławski Marek Polański. - Ale był
również bardzo wesołym człowiekiem, takim, jak na zdjęciu, które widzieliśmy w
kościele. I takiego właśnie Bogdana chcę zapamiętać. Spoczywaj w pokoju.

Głos zabrała także Dyrektor Zespołu Szkół im. Bohaterów Września 1939 Roku w Iławie Elżbieta
Gościńska. 

- "Wówczas dopiero będziemy szczęśliwi, gdy uświadomimy sobie swoją rolę,
choćby najskromniejszą. Wówczas dopiero będziemy mogli żyć w spokoju i
umrzeć w spokoju, gdyż to, co daje sens życiu, daje także sens śmierci" -
przywołała cytat pani dyrektor (źródło: Antoine de Saint-Exupéry). 

W swoim przemówieniu podkreślała, iż licznie zgromadzeni uczestnicy uroczystości pogrzebowych
żegnają wielkiego człowieka, który wypełniał swoje życiowe powołanie z wielką pracowitością,
sumiennością i wytrwałością. Przypomniała jego wielkie i niekwestionowane zasługi dla rozwoju
Młodzieżowej Orkiestry Dętej w Iławie, działającej przy Zespole Szkół im. Bohaterów Września 1939
Roku, z którą uświetniał wszystkie niemalże najważniejsze wydarzenia w naszym mieście.

- Śp. Bogdana Olkowskiego zapamiętamy jako człowieka pracowitego,
wymagającego, ale i zawsze pogodnego, uśmiechniętego, życzliwego ludziom i
ich sprawom, skorego do bezinteresowanego działania, otwartego na ludzi,
inicjującego i realizującego nowe pomysły - powiedziała Elżbieta Gościńska. -
Jesteśmy tu przede wszystkim po to, by wspólnotą naszych serc i myśli
zaświadczyć o tym, że pamięć o zmarłym nigdy nie zostanie zatarta, że jego
dzieło, a także osobowość będą żyły w nas na zawsze. Żegnamy Pana w wielkim
smutku, ale też z wiarą w sercu, że Pana dzieło nie przeminie. Pamięć o Panu
zachowamy głęboko w naszych sercach. 

Wśród wspominających Kapelmistrza był też Burmistrz Iławy Adam Żyliński.  Zapowiedział
upamiętnienie nazwiska Bogdana Olkowskiego w naszym mieście.

- Mówi się, że nie ma ludzi niezastąpionych. Myślę, że Twoja historia, Twoje
piękne życie świadczą o tym, jak nieprawdziwe jest to powiedzenie. Trudno
będzie zasypać wyrwę, jaka po Tobie pozostała - powiedział Adam Żyliński. - Wielu
mieszkańców Iławy domaga się, by uczynić nazwisko Bogdana Olkowskiego
nazwiskiem nieśmiertelnym - dodał włodarz. - Chcemy do tego doprowadzić.
Chcemy, by powstał ważny obiekt, który by uczcił pamięć o Tobie.

Podczas uroczystości nie mogło też zabraknąć wystąpienia wieloletniego emerytowanego dyrektora
"Budowlanki", który ze śp. Bogdanem Olkowskim przepracował ponad 30 lat. Edward Bojko
przywołał wspomnienia sytuacji, które świadczyły o charakterze i wielkim talencie zmarłego. To
dzięki nim przez długie lata Młodzieżowa Orkiestra Dęta była prawdziwą dumą i wizytówką szkoły.

- Kochany Bogdanie, odchodzisz od nas, ale ostatni raz spójrz wokół. Taka



publiczność się nie powtarzała, choć zawsze było jej wiele - mówił Edward Bojko. -
Na estradzie rozstawione pulpity, Twoi kochani młodzi muzycy zajęli miejsca,
instrumenty nastrojone, a Ty nie wstajesz, batuty nie bierzesz, rąk nie podnosisz
w dyrygenckim geście. Bo odchodzisz od nas. Żegnaj Bogdanie, spoczywaj w
pokoju.

Iława, 28 sierpnia 2018 roku - ostatnia droga śp. Bogdana Olkowskiego.
Zdjęcia, wideo: Info Iława.
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